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Na powitanie Zjazd 
„ljednonenia Polek”. 


Odzyskanie niepodległości politycznej 
było tylko formalnem stwierdzeniem na- 
szych praw moralnych. Choć nam roze- 
brano do fundamentów nasz gmach pań- 
stwowy, wznosiliśmy nieprzerwanie nad- 
budowę idealną, rośliśmy nadal wewnę- 
trznie, aż rozrost ten przerósł Środowis- 
ko, które państwowość naszą zburzyło. Na- 
sze przyszłe dzieje zależą wyłącznie od 
naszej dojrzałości moralnej. Największe 
znaczenie ma tu fakt rzeczywistego za- 
sługiwania na swobodę, 

Jedynem źródłem, wyłączną ostoją ży- 
cia państwowego, jest jednostkowa du- 
sza ludzka, Ona tworzy według siebie 
ideały narodowe i społeczne, snuje, jak 
jedwabnik, przędzę cywilizacji taką, na 
jaką ją stać. Albowiem wszelki ideał 
zbiorowy ješt widmem  uspołeczniającej 
się duszy jednostkowej, jest projekcją 
jej kształtu na ekranie życia bieżącego. 

Stwierdzam z radością, iż w naszem 
usposobieniu psychicznem zaszła od lat 
kilkunastu zasadniczą zmiana, polegają- 
ca na tem, że widzimy dużo sił w naa 
rodzie i umiemy je organizować. Obu- 
dził się w bas instynkt samozachowaw- 
czy zdrowego organizmu narodowego. 

Wskutek rozszerzenia się oświaty na 
warstwy ludowe, przybyły stamtąd no- 
we posiłki dla naszej osłabionej samo- 
wiedzy, nowe zasoby energji duchowej. 
Nowe poczucie sił—to nowe życie! W ta. 
kim momencie ziszcza się odwieczna 
pieśń o erach poczynanych przez ludz- 
kość pod nową gwiazdą. Gwiazdy owe 
człowiek sam w duszy swej zapala, gdy 
się wzmoże na siłach moralnych, albo- 
wiem są ona Światłem li tylko dusz 
twórczych. 

Jeśli już używam tej przenośni astro- 
nomicznej, to powiem, że z ideałem jest 
rzeczywiście tak, jak z gwiazdą. Jest 
ona nam przecież dostępna tylko dzięki 
powietrzu, które doprowadza promienie. 
Powietrzem zaś ideału jest życie, poza 
niem ideał jest tylko pustą łupiną bez 
ziarna. Z ideałem i patrjotyzmem jest 
jak z modlitwą; albo stał on się potrze- 
bą wewnętrzną i wtedy jest twórczy 
wszędzie i ząwsze, albo jest martwy, 
jak wiara bez uczynków. 


Wartość ideału i idealizmu mierzy się 
jedynie stopniem zdolności do wcielenia 
go w życie, czyli zmysłem rzeczywistości. 
Ten zmysł posiada tylko człowiek czyn- 
ny, ruchliwy, pracowity» 

Życie jest piękne i płodne, jeśli wy- 
pełnia je praca twórcza. Jego drzewo 
pokrywa się wówczas łatwo bujnem kwie 
ciem, wydaje szybko owoce. Patrząc na 
nie, głowę podnosi się do góry. W ser- 
cu rośnie wiara, że się żyje nienadar- 
mo. Z oczu strzela błysk dumy a w du- 
Bzy zapala się gwiazda, jedna z najpię- 
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kniejszych, ta sama która świeciła w Be- 
tleemie. 

Kiedy rozpatruję nasze życie narodo- 
we z punktu widzenia całości dziejowej, 
uderza mię duże podobieństwo między 
dobą obecną a drugą połową XIII i 
pierwszą XIV stulecia. I wówezas—po- 
dobnie jak dziś — zrastał się podzielony 
sztucznie naród w nową potężniejszą ca- 
łość. I wówczas wrogowie, otaczający 
nas ze wszech stron, starali się nie do- 
puścić do odrodzenia Nawet i zachłan- 
ny czech wtedy—jak i dziś—wyciągnął 
dłoń drapieżną po uasze dzielnice i łą- 
czył się z niemcem, odwiecznym wrogiem 
słowiańszczyzny. Przechodziliśmy i rodzaj 
plebiscytów w procesach wytoczonych przez 
Polskę Krzyżakom w latach 1320 i 1339. 
Procesy te świadczą o silnem poczu- 
ciu narodowem i dość wysokiem uświa- 
domieniu politycznem wśród wszystkich 
warstw ówczesnego społeczeństwa. Ale 
o naszej przyszłości narodowej zadecydo- 
wało wówczas przedewszystkiem nasze 
odrodzenie moralne, 

Olbrzymim  kataklizmom dziejowym 
owej doby, ciągłym wstrząśnieniom spo- 
łecznym i politycznym „towarzyszyło 
wciąż rosnące zepsucie moralne wszyst- 
kich warstw społeczeństwa. Lecz z głę- 
bin duszy narodowej powstała siła, dzię- 
ki której rozpoczęła się poprawa mo- 
ralna jednostek wybitniejszych, o siluym 
charakterze i energji twórczej. Te jed- 
nostki stały się ośrodkiem powszechne- 
go odrodzenia narodowego. 

W tej pracy twórczej, która zadecy- 
dowała wówczas o naszej przyszłości 
narodowej stanęła obok mężczyzny ko- 
bieta. Polska wydała w tym okresie sze- 
reg wielkich charakterów kobiecych, 
które zawsze służyć będą naszemu na- 
rodowi za wzór godny naśladowania (św. 
Kinga, bł. Helena, św. Bronisława Nor 
bertanka, św. Salomea, królowa Jadwi- 
ga i t. d.). 

I w dobje obecnej, również  rozstrzy- 
gającej o naszej przyszłości narodowej, 
polka współczesna, okazała się godną 
swych wielkich poprzedniczek. W obro- 
nie Lwowa i Ziemi Czerwieńskiej padło 
wiele kobiet na placu boju. A wszystkie 
spełniły tam dzielnie swój obowiązek 
narodowy pomimo niesłychanych re- 
presji ze strony barbarzyńskiego wroga. 
Przypominam ten fakt na tem miejscu 
nie dla tego, żebym chcial do tej jednej 
dzielnicy i do jednego epizodu zacieśnić 
zasługi narodowe kobiety polskiej, poło- 
żone w tej wielkiej chwili dziejowej. 
Nasunął on mi się w tej chwili pod pió- 
ro, bo uderza mię silnie. Bez przesady i 
bez frazesu, — bo on nie obey — 
stwierdzam, że naród nasz może być 
dumuy ze swej kobiety. 

I Polki Ziemi Radomskie; zajęły za- 
szczytne miejsce w szeregach pracowni- 
ków narodowych. 

Niech mi wolno będzie zwrócić się 
dziś wyłącznie do „Zjednoczenia Polek*. 
Powstało ono w Radomiu przed rokiem, 
zrzeszając wszystkie warstwy społeczne 


elu Rzymskiego 


Podczas obiadów i kolacji gra doborowe trio. 


do wspólnej pracy pod sztaadarem: „Bóg 
i Ojczyzna!“ Objęło wszelkie tereny 
pracy narodowej i rozkrzewiło się sze- 
roko po prowincji, organizując oddziały 
w 25 miejscowościach Ziemi Radom- 


8 jej. i 
Niech tych kilka ogólniejszych myśli, 


jakie nasunęło mi zapoznanie się z dzia- 
łalnością młodej organizacji, starczy za 
dowód uznania, złożony „Zjednoczonym 
Polkom* w dniu Ich pierwszej Pa? 


Rocznica oswobodzenia 
Lwowa. 


Rocznicę oswobodzenia Lwowa Świę- 
ciło miasto uroczyście. Na budynkach 
państwowych miejskich i prywatnych 
powiewały flagi o barwach narodowych. 
Wiele domów było przyozdobionych zie- 
lenią, spiętą wstęgami o barwach naro- 
dowych. Na placu św. Ducha przed vł- 
tarzem polowym odprawił kapelan woj- 
skowy mszę dziękczynną, równocześnie w 
katedrze ks. arcyb. Bilczewski odprawił 
uroczystą mszę dziękczynną 

Naprzeciw głównego ołtarza zajęli 
miejsca honorowe rozmaici polscy do- 
stojnicy i z obcych: pułkownik francu- 
ski de Renty z członkami misji francu- 
skiej, angielakiej i amerykańskiej. 

W stallach zajęło miejsce duchowień- 
stwo, senat akademicki, profesorowie 
politechniki, weterani z 63 r., naczel- 
nicy władz, reprezentanci instytucji i 
stowarzyszeń. Osobną grupę stanowiła 
deputacja z Górnego Sląska. 

W kasynie oficerskim pierwszy prze- 
mówił dowódca okręgu Gołogórski, po- 
czem zabrał głos minister Leśniewski. 

Przemawiał dalej arcybiskup Bilczew- 
ski, pułk. francuski de Renty, puł- 
kownik Modelski w imieniu generała 
Hallera, francuski pułkownik Champe- 
aux, gen. Malczewski, major angielski 
Holme, gen. Jędrzejowski w imieniu 
generała Iwaszkiewicza. 

Podczas sobotnich uroczystości zda- 
rzyła się katastrofa samolotu, W chwili 
gwałtownego opuszczania się — skut 
kiem zepsucia się jednego z lataweów 
lotnik ameryk. Grandez wyskoczył z 
aparatu przy pomocy spadochronu, któ- 
ry jednak z powodu niewielkiej odległo- 
ści od ziemi, nie mógł się rozpiąć. 

Lotnik spadł na dziedziniec pałacu 
Potockich i zabił się na miejscu. Samo- 
lot spadł na dach pałacu, gdzie skut- 
kiem eksplozji benzyuy powstał pożar, 
który trwał do godz. 10-ej wiecz. 

- Pogrzeb Gradeza odbył się we wtorek 
po południu. 

Pisma lwowskie podają mnóstwo cha- 
rakterystycznych i cennych artykułów, 
oświetlaiącyc niezwykła i nieznane w 
dziejach świata zmagania się polskich 
obrońców Lwowa z przemożnym, pod 
znakomitym kierunkiem niemieckim, 
wrogiem. 

Niezmiernie ciekawą statystykę obro- 
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ny przytacza „Słowo Polskie“. Na ogól- 
ną liczbę pierwszych obrońców 1832 
przypada 809 osób w wieku od 12--19 
lat, od 60—68 osób 5, reszta przypada 
na lata od 20 — 59. Według zawodów 
na młodzież szkolną przypada 594 osób. 


Pożegnanie 
Niemców ze „wschodniemi 
prowincjami“. 


Wpadł nam przypadkiem w ręco nu- 
mer wydawanego w Gdańsku niemiec- 
kiego tygodnika „Die Bruecke*. Numer 
ten właściwie całkowicie zapełniony jest 
ankietą, poświęconą sprawie odłączenia 
od Niemiec dawnych ziem polskich czy- 
li „wschodnich prowincji“ niemieckich. 

W ankiecie tej charakterystycznym 
jest mimo wszystko przebijujący Bię 
przez pogróżki ton bardzo minorowy, 
ton rezygnacji i częste słowa pożegna- 
nia z jukiemi do Niemców, pozostałych 
na obszarach przyznanych Polsce, an- 
kieta się zwraca 

— Prusy Wschodnie pozostaną żró- 
dłem siły niemieckiej w morzu pol- 
skiem — pisze Freiherr v. Mirbach — 
wiernie i niezłomnie będziemy czekali 
dnia połączenia się z Niemcami. Pewni 
jesteśmy, że dzień ten przyjdzie. 

To brzmi mocno. Ale v. Bruenneck, 
wyrażając tę samą nadzieję, jako jedy- 
ną radę dla swych ziomków, zaajduje 
słowa: 

— Módlcie się i pracujcie. 

To nie brzmi bardzo wojowniczo. 
„Emil Hacke z Grudziądza, pociesza 
się: 

— Utrzymanie w dawnym stanie or- 
ganizacyjnym rzemiosła niemieckiego a 
nawet popieranie go leży przecie w in- 


teresie Rzeczypospolitej Polskiej. Więc 
nie trzeba emigrować z Polski, prze- 
ciwnie, trzeba zostać: 

Pewnie, że można zostać, Da się za- 


robić. 

A znowu groźba: 

— Gdańsk duchowo należy do Nie- 
miec — pisze dr. Kaethe Schirmayer, 
poseł z Prus Zacbednich — tego ża- 
den Lloyd George zm enié nie potrafi. 
Kto granice Prus przesuwa na zachód, 
ten się staje winnym... 

— Z Górnym Sląskiem stracimy wę- 
gieł i żelazo — mówi Herschel — ale 
utrata Górnego Sląska jest dla nas też 
kięską moralną. 

— Musimy teraz mieć na terytorjum 
polskiem tyle szkół niemieckich, aby 
każde dziecko niemieckie miało swoją 
szkułę — pisze pani Katarzyna Kloss, 
dyrektorka szkoły. 

Czy nie zedużo, szanowna pani? Nie 
taką miarką nam mierzono. 

Może być, że opam'ętają się, kiedy 
dojdą do tej  świadomsści,ł] którą 
wyraziła pewna, wygnana z Kurlan- 
dji baronowa: 
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— Wszystko to musiało nas spotkaój 
za nasze samoólubstwo, naszą chciwość i! 
pychę. Z naszego upokorzenia zaczerp- 
niemy nową siłę, która zbawi świat. 

Bardzo słusznie. 

Lecz niemniej słusznie mówi przysło- 
wie rosyjskie: 

— Kiedy bieda przyciśnie i byk mo- 
że po sło.iczemu zaśpiewać. 
| o _ ENEMENE_. E "| 
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Pisma skrajnej lewicy w myśl swej 
demoralizującej taktyki demagogicznej 
rozpisują sią wciąż o nadmiernym wy- 
zysku robotników rolnych przez obszar- 
nika. Pragnąc oświetlić tę sprawę rze- 
czowo, „Qaz. Kielecka* uzyskała od je- 
dnego z administratorów majątku w ję- 
drzejowskiem wyciąg z ksiąg gospodar- 
czych, na podstawie, którego podajemy 
poniższe zestawienie danych: 

A. Wydajność pracy w trzech la- 
tach a) 1913, b) 1918 i e) 1919: 

Siewnik talerzowy Sacka 2%, m. 876- 
reki obsiewał: 

a) dzieanie 12—14 mórg, 

b) k 10 mórg, 

c) = 6—7 mórg. 

Zmiwiarka obrabiała dziennie: 

a) 14 mórg przy 9—10 wiązaczach, 

) 10 n p —10 nm 

A 4 e » 14—16 » 

Fornal zwoził w żniwa przeciętnie na 
dzień: 

a) 15 półtoraków, 


b) 13 p 
c) 8 s 


Do wykopania 
potrzeba było: 

a) aa rędzinie 15 ludzi, na piasku 13'/ą 

b) przeciętnie 24 

) 32 


1 morgi ziemniaków 


c s 2 

Młócono lokomobilą stertę zboża: 

a) z 50 wozów w ciągu 1—1YV, dnia 

b) „ 40 a " 1:,—2 n 

0) 5140 8 n 2—3 = 

B. Wynagrodzenie: 

Dzień roboczy ordynarjusza kosztował: 

1913 r. — 2', rubla 

1918 r. — 20 2 

1919 r.—40—50 „ 

Stały robotnik dzieany z dodatkami 
kosztował: 

1913 r. — ', rubla. 

1918 lęg = ZA n 

1919 r. — 5 ,„ 

Okaznje się więc w świetle cyfr, że 
robotnik wiejski robi połowę tego, Co 
dawniej, natomiast otrzymuję płacę od 
10 do 25 razy większą za tę zmniejszo- 
ną do połowy pracę. 

Statystyka wydajności pracy wskazu- 
je jaka jest główna prayczyna, że wy- 
sypały się z kłosów w polu w całym 
państwie tysiące korcy ziarna, a obec- 
nie zmarzło tysiące korcy ziemniaków 


i buraków. 
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Aresztowanie paskarzy drzewnych 
w Warszawie, 50 wagonów ZNOWA na 
pasek! 


Nadesłanno niedawno do Warszawy 55 
wagonów drzewa opałowego z przezna- 
czeniem w połowie dla wojska w połowie 
zaś na potrzeby miasta. Drzewo to zni- 
knęło. W związku z tą sprawą wczo- 
raj aresztowanych zostało 16 paskarzy (Ży- 
dów), samych miljonowych kupców war- 
szawskich. Ulokowano ich narazie w IV 
komisarjacie. Cały ten cud zniknięcia 
aż 55 wagonów dokonał się na „Staw- 
kach'', 

Prezydent ministrów zapowiedział w 
Sejmie, że rząd wniesie projekt ustawy, 
na podstawie której zaprowadzona zosta- 
nie kara Śmieści dla paskarzy. Oby 
jaknejrychlej. W przytoczonej powyżej 
sprawie można się jednak jeszcze obyć 
bez owej ustawy. WWmieszani w nią pa- 
skarze działali na szkodę wojska, a więc 
dopuścili się zdrady stanu, za którą ko- 
deksy państw europejskich karząśmiercią. 

Nazwiska aresztowasych są następu- 

ce: 

HREN bracia Talmudowie, dwuch Drei- 
manów, Samilia, Summer, Tonnenwurzel, 
Segal, Kleiman, Udelsburg, jeszcze jeden 
Dreiman Szyja, Śpiewak, Hamburg i 
Goldfarb. 


Zakład dentystyczny 


Ludwika Angelusa 
Kraków, Karmelicka 14, I p. 3563—2 
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Mogity bohaterów z 1630 r. 


W osiemdziesiątą dziewięta rocznicę 
rozpoczęcia naszej listopadowej walki 
o niepodłegłość zwracamy uwagę miej 
scowego społeczeństwa na zaniedbnaue 
mogiły oficerów i żołnierzy, pochowa- 
nych w Radomiu. W tej sprawie nade- 
słał nam cenne szczegóły weteran z r. 
1863 kapitan Wojdacki: 

„Z pamiętnika naszej radomiauki Ma- 
rji Herdynowny pozwalam sobie przy- 
toczyć nazwiska tych drogich Synów 
Ojczyzny, których ciała spoczywają na 
naszym radomskim cmentarzu. 

Oficerowie z 1831 roku: 

Brzeziński Józef, Bratkowski Józef, 
Bielski Łukasz, Burghardt Stanisław, 
Bernaszewski Jan audytor, Bochdanow- 
ski Józef, Bogucki Władysław, Bystrza- 
nowski Ferdynand, Bajer Ludwik, Cią- 
żyński Józef, Czartoryski Damazy audy- 
tor, Dobrzański Paweł, Elżanowski Se- 
weryn, Fryderyczy Franciszek, Gruszyński 
Łukasz, U»jewski Feliks, Hirosz Józef, 
Jordan Spytek, Jąnuchta Walenty, Kar- 
necki Józef, Karwowski Feliks, Kamiń: 
ski Jan lekarz bat., Kowalski Sebastjan, 
Karpiński Ignacy, Kulikowski Kazimierz, 
Karpiński Michał, Lessel Stanisław, Lip- 
nicki Karol lekarz, Łubkowski Antoni, 
Łazowski Ludwik, Małecki Klemens, 
Mioduszewski Aleksander, Marczewski 
Erazm, Pawlikowski Józef, Pawełecki 
Wincenty, Piasecki Erazm, Piwecgi 
Ignacy, Piotrowski Antoni, Potkański 
Szczepan, Rybczyński Kazimierz, Raci- 
szewski Ignacy, Ryt, Stacherski Jan, 
Skarzyński Szymon, Stępkowski Michał, 
Sawieki Michał, Szymanowski Aleksan- 
der, Sarnowicz Andrzej, Stroński Anto- 
ni, Sciborowski Sylwester, Stokowski. 
Twardzieki Wincenty, Truszkowski Fran- 
ciszek, Tupalski Józef, Telakowski Olimp 
iekarz, Wiłczyński Tomasz, Wójcieki 
Kazimierz, Zajkowski Erazm, Zieleniew- 
ski Leopold, Zubrzycki Benedykt, 

Należy pamięć Ich uczcić godnie. 
Trzeba wyszukać mogiły zmarłych Oj- 
ców naszych : przekonać się, w jakim 
są stanie. Jest to praca dla was uko- 
chani skauci! Gdy wiosna nadejdzie — 
a jeszeze lepiej — nie zwlekając, roz- 
sypcie się po naszym cmentarzu radom- 
skim i wyszukajcie ich mogiły — abyś- 
my mogli zrujnowane doprowadzić do 
porządku“. 

W imieniu weteranów 1863 r. 
Przewodniczący Koła 
Józef Wojdacki. 


CEND Tnn 


Wiadomości polityczne, 


W środę 25 bm. wybuchły w Kiel- 
cach zaburzenia. Komuniści domagali 
się wypuszcze ia agitatorów, wykonali 
atak na gmach więzienny. Wrota wyła- 
mali, leez nie zdołali wtargnąć do środ- 
ka. Zaburzenia stłumiło wojsko, przy- 
czem udało sig uniknąć rozlewu krwi. 
Kartaczownice oraz karabiny maszyno- 
we gotowe były do strzału, co poskro- 
miło awanturników. 


Komisja przemysłowo -handlowa i ochro: 
ny pracy odbyły pod przewodnictwem 
posła Bruna posiedzenie wspólne, na któ- 
rem przeprowadzone dyskusję szczegó - 
łowo nad 8-godzinnym dniem pracy 22 
głosami przeciwko 16, przy czterech 
wstrzymujących się Komisja wypowie- 
działa się przeciwko t. zw. sobocie an- 
gielskiej. Mniejszość komisji zgłosiła vo- 
tum separatum. 

Część komisji angielskiej z p. Samue- 
łem na czele opuszcza Warszawą dn. 7 
grudnia i pojedzie do Paryża. Kapitan 
Wright, pomocnik p. Samuela pozostanie 
w Warszawie do Nowego Roku. 

Onegdaj „cadyk“ z Radzyminą odbył 
dłuższą naradę z p. Samuelem. 

Wskutek wielkich zwycięstw Łotyszów 
położenie wojsk niemieckich w kra- 
jach nadbaltyckich_ jest wprost rozpacz- 
liwe. Resztki niemieckich oddziałów, 
które wchodziły w skład rozmaitych 
korpusów, między iunemi korpusu jene- 
rala won Brandeisa, są stłoczone na po- 
łudnie od Mitawy. Prawe ich skrzydło 
zajmuje stanowisko koło Krukowa i bro- 
ni się, odpierając natarcia z północnego 
i południowego wschodu. Lewe skrzydło 
zajmuje linję kolejową z Mitawy do 
Szawel. Wojska niemieckie starają się 
utrzymać tę linję, aby można było prze- 
wieźć wszystkich uchodźców. Żelazna 
dywizja cofa się wzdłuż linji kolejowej 


RADOMSKI 
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z Mitawy do Murawjewa Sztab znajduje 
się teraz w Altau. Rozbitki lewego 
Skrzydła zbierają się na linji Murawje- 
wo—Popielany. Lewe skrzydło znalazło 
się całkowicie bez osłony, a bronią go 
tylko drobne oddziały, operujące na za- 
chód od Prekulna. Litwini atakują w 
dalszym ciągu linję kolejową z Mitawy 
do Szawel. Wojska litewskie zajęły Ra- 
dziwiliszki i posunęły się wgłąb kraju 
po Szylany. W okolicy Szawel groma- 
dzą się silne oddziały wojsk litewskich. 
„Daily Mail“ donosi, że na liście osób 
wydania których domaga się ententa, 
niema aui Hindenburga aoi też Luden- 
dorffa. Na liście tej oprócz Wilhelma, 
następcy tronu i Tirpitza znajduje się 
około 80 osób. 
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Pamięci ś. p. Kazimierza 
Majewskiego. 


(Poniższe słowa, nadesłał nam ze 
Skrzyńska jeden z przyjacićł zmarłego, 
(Przyp. Red.). ` 

W dniu 19 listopada b. r. w Radomiu 
rozstał się tym światem ś. p. Kazimierz 
Majewski—lat 27. 

Całem sercom ukochał naszą Ojczyznę, 
dla dobra i pożytku, której od młodzień - 
czych swych lat poswięcał wszystkie si- 
ły, a nawet i życie, Przebył Cytadelę 
i Sybir, a wróciwszy z zimnych tajg 
wschodu, choć znużony fizycznie, lecz 
pokrzepiony na duchu, w dalszym ciągu 
szerzył uświadomienie narodowe wśród 
ludu. Czy to pełniąc obowiązki nauczy- 
ciela, w wolnych chwilaca poza szkol- 
nych uświadamia ogół, organizuje z mło- 
dzieży wiejskiej Straż Oguiową w Pola- 
nach, czy to z powodu lichego zdrowia, 
porzuciwszy nauczycielstwo, ustawicznie 
gros adzi obok siebie ludzi dobrnej woli 
i chętoych do pracy dla dobra społe- 
czeństwa i Ojczyzny, a swym taktem 
i rozwagą umie sobie zjednać przyjaciół 
i sympatyków. W styczniu z, r., pracu- 
jąc w Opoczaie przy wyborach do sejmu, 
nawoływał do jedności i zgodnej pracy. 
Szlachtne czyny i postępki zmarłego 
niech będą nam znajomym i przyjacio- 
łom drogowskazem na niwie oświatowo- 
narodowej, a ziemia ojczysta niech Mu 
lekką, Cześć Ci druhu! 

Bronisław Karwat. 
— |a| 


Skandal. 


Pisaliśmy "już w jak rozpaczliwem 
położeniu znalazłj; się szpital św.. Ka- 
zimierza z powodu lekkomyślności i 
niedołęstwa Zarządu miasta. -Dziś, dla 
illustracji tej smutnej sprawy, przyta- 
czamy fakt, który się zdarzył w po- 
czątkaeh bieżącego tygodnia. 

Oto w czasie zebrania Tow. Rolnicze- 
go, wszedł na salę obrad kurator szpi- 
tala, p. Wojducki w towatzystwie siostry 
miłosierdzia i zwrócił się z wymownym 
apelem do obecnych, aby ofiarowali co 
łaska, gdyż niema za co kupić prowian- 
tów dla chorych. 

Zebrani ziemianie, zwłaszcza z dal- 
szych stron Z. Radomskiej, a więc nie- 
znający bliżej fatalnej gospodarki miej- 
skiej, nie mogli wpcost pojąć w jaki 
sposób instytucja taka jak szpital Św. 
Kazimierza, mogła się znaleźć w tego 
rodzaju opłakanych stosunkach. Słowa 
zacnego opiekuna szpitala odniosły je- 
dnak skutek, gdyż zebrani w liczbie 
kilkunastu, złożyli parę tysięcy koron, 
aby chorym zapewmć pożywienie na 
dzień następny. 

Jest wprost hańbą dla Radomia, żeby 
opiekunow.e szpitala byli zmuszani że- 
brać na bieżące wydatki! 

Więc to tak się opiekują najbiedniej- 
szemi „towarzysze“ z Rady miejskiej i 
Magistratu? Soejalistyczni kandydaci do 
ław radzieckich i jeszcze wygodniejszych 
foteli magistrackich, szafowali hojnie fra- 
zesami: „szczęście łudu*, „dobro prole- 
tarjata*, ale to było przed wygramole- 
niem się na te miejsca, a zresztą słowa 
nic nie kosztują... 

Należy jeszcze zaznaczyć, że inni „to- 
warzysze* krzywdzą szpital na swój 
sposób. Oto związki zawodowe zająwszy 
prawem kaduka gmach Resursy przy 
ul. Warszawskiej, zobowiązały się płacić 
komorne w wysokości 15.000 koron 
rocznie, (tanio lubią wynajmować!) ale 
dotychczas nie zapłaciły ani hałerza. 
A chorzy są głodni... 
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Egzystujące od roku 1818-go 


ZAKŁADY DRUKARSKO- 
CZ LITOGRAFICZNECH 


„J.K. TRZEBINSKI* 
wydały własnym nakładem 
PLAN MIASTA RADOMIA 
MZ PRZEDMIEŚCIAMI © 
podług zdjęć K. I. Pauli'ego. 


Do nabycia w kantorze drukarni 
i we wszystkich księgarniach. 


Oa Cena koron 10. ZZ 


| 
KRONIKA. 


fMakatnndarzyk. Dzie: Andrzeja Apost., Justy- 
ny P. M. 
UAGWĘNStaNł M., Kligjusza B. W. 

Wachi słonca o godsieie 7.32. źeachńd s 
godzine 4.03. 

Radom, 29 listopada. 
Z miasta i okolicy. 

= Repertuar „Teatru Poiskiego*. 

Dziś — Uroczysty wieczór listopado- 
wy. „Jak liście z drzew strącone*. 
Część koncertowa. 

Niedziela — o g. 4 p.p. „Podróż po 
Warszawie“. O g. 8%, wiecz. „Księżni- 
czką Czardasza“, operetka w 3 aktach, 
Kalmana. 

= Posłedzenie Rady Miejskiej odbę- 
dzie sę dn. 2 grudnia rb. w sali posie: 
dzeń Rady. 

Porządek obrad: 

1. Wniosek Komisji Regulaminowej 
w sprawie poczynienia poprawek w Re- 
gulaminie Kady, 

2. Wnioski Komisji Finansowo-bu- 
dżetowej: a) w sprawie radcy prawe 
nego, b) w sprawie magazyniera miej- 
skiego. 

3. Wybór wiceprezydenta. 


4. Wniosek Magistratu w sprawie 
taksy dorożkarskiej. 

5. Ostateczne rozpatrzenie wniosku 
o zaciągnięcie pożyczki dla Szkoły 


Rzemiosł. 

6, Wybór członka Komisji dla prze- 
jęcia majątków miejskich. 

4. Wolne wnioski. 

== List do odebrania. Do Redakcji 
naszego pisma nadszedł list wysłany z 
Ciemiernik (pow. lubartowski) przez 
Niewęgłowskiego z prośbą o doręczenie 
kontrolerowi R. Zówybilskiemu  (nazwi- 
sko może inne, gdyż trudno odczytać). 
Interesowany zechce się zgłosić po od- 
biór listu. 

= wyjaśnienia. Na prośbę p. Lucja- 
na Kapla, zamieszkałego w Radomiu, 
ul. Wysoka M 12 wyjaśniamy, że nie 
był on karany przez Urząd Walki z 
Licnwą i Spekalacją, Oddział w Rado- 
miu, gdyż nie jest identyczny z Lucja- 
nem Kaplem, zam. w Końskich, a ska- 
zanym przez Urząd na grzywnę w 
kwocie 1000 koron za uprawianie spe- 
kulacji artykułami pierwszej potrzeby. 
Pan L. Kapel przedłożył nam odpowie- 
dnie zaświadczenie Urzędu walki z lichwą 
:i spekulacją, 


= Z Kinematografu. Dowiadujemy 
się, że obraz „Madame Dubary* (fawo- 
ryta króla Ludwika XV) który narobił 
tyle rozgłosu w Warszawie, prosto z 
ekranu „Stylowego* w Warszawie bg- 
dzie demonstrowany u nas w „Czarach* 
od poniedziałku 1 grudnia. 


== Podziękowanie. Składam  najser- 
deczniejsze podziękowanie Stowarzysze- 
niom Garbarzy i P. Właścicielom fa- 
bryk, którzy chętnie przyjęli propozy* 
cję moją—ofiarowania skóry na pantofle 
dla chorych żołnierzy w szpitalu garni- 
zonowym i złożyli na ręce moje nastę- 
pujące ofiary; 

Samuel Adler skóry podeszwowej 38 
funtów, K. Wickenhagen 28 f, Ogniwo 
5 f, M. Den 13 f, A. Z. i J. Den 67), 
f., Jedność 5 f., M. Tencer i Adler 10 
f, T. Karsz 11%, f, Venus 6 f, Mar- 
tofel 7 f. Ogółem 1307, f. skóry pode- 
szwowej. Wierzchy chromowe ofiarowali: 
Nowość stóp 35, L. Buff 39, Spójnia 
131|,, Rottenberg 11*/,, Zgoda 16, Pie- 
karski 19, Sowa 6, Umińsku 1%, f., bo- 
ków końskich. Ogółem 139*/, stóp chro- 
mu i 1%, f. boków końskich. 

Wobec tego, że w stosunku do spo- 
dów, wierzchów ogromny brak, uprzej- 
mie proszę właścicieli fabryk pp.: 
Epsztejna i Samgonowskiego nadesłać 
jaknajprędzej przyrzeczoną skórę. 

„Bóg zapłać!“ 

Marja Wróblewska, 
siostra przełożona szpitala garnizonoweg » 


Blachy, Gwoździe, Piłki, Swidry, Gwintow- 
Gwintowniki Cesi. Khicze francuskie. Młotki. 


nice. 
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== Sprawozdanie z kwesty na Ochro- 
nę lll-cią. Ze sprzedaży znaczka 12 X 
_br. zobrano razem: kor. 2761.43, marek 


125, rb. er. 4, rb. 11, bony 3'/, Z kwesty w 


kinoteatrze „Corso“ 12-X br. kor. 359, 
mk. 3 i pół, bon 4, z poranku dla 
młodzieży w kinoteatrze „Corso“ 21-X 
rb. kor. 881. Razem z kinoteatru „Corso“ 
kor. 1240, mk. 3 i pół, bon. 4, Z pro- 
gramów w teatrze „Miraż“ 14 X rb. kor. 
802, mk. 24 i pół rb. sr. 1, ż podatku 
od biletów, uwolnionego przez prezy- 
denta miasta, p. Forysia kor. 343.85, 
15 proc. od dochodu z przedstawienia 
14 X rb. kor. 213.15, razem z teatru 
„Miraz“ kor. 1359, mk. 24 i pół, rb. sr. 
1; ofiary złożone przez: szkołę imienia 
Kochanowskiego kor. 100, właścicieli 
kinoteatru „Czary“ kor. 100, pp. F. i 
P. kor. 10, I. Łagodzińska kor. 20, I. 
Karszowa k. 20, Kuleja k. 20, Jundziła 
k. 8, Zbyszewski k. 8, K. Kozerski k. 
20, I. Malczewska k. 20, Malczewski k, 
4, A. Temerson k. 10. Tałasiewiczowa 
k. 30, 4. Paszkowska 100 sztuk papie- 
rosów i k. 40, razem z ofiar 100 sztuk 
papierosów i k. 410; Wogóle z kwesty 
na Ochronę IIl-cią: 100 papierosów, kor. 
5770 43, mk. 153, rb. sr. 5, rb. 11, 
bon. i pół. 

Przedstawicielkom „Młodej Polski* i 
paniom uproszonym za sprzedaż znaczka, 
p. Helenie Osuchowskiej za grę na for- 
tepianie na puranku dla młodzieży w 
„Corsie*, współwłaścicielom i artystom 
kinotoatru „Corso“ za wyróżciającą się 
ofiarność, doborowy i odpowiedni dla 
młodzieży program na ekranie i scenie, 
artystom teatru „Miraż* za ofiiarpość i 
doskonały program, oraz wszystkim, 
którzy raczyli przyczynić się swoją 
pracą i ofłarnością do zebrania wymie- 
nionej sumy dla najmniejszych i naj- 
biedniejszych, Zarząd Ochrony lilrej 
składa staropolskie „Bóg zapłaól“ 

= Swięta Katarzyna — Adwent roz- 
poczyna. Da. 25 bm. jako w święto pa 
tronki kościoła po-Bernardyńskiego — 
Sumę celebrował ks. Piotr Górski, pra- 
łat Katedry Sandomierskiej. 

Kazanie zaś wygłosił ks. Lochman. 30 
bm. pierwsze Roraty. 


== Obchód Rocznicy. W sali po-gi- 
mnazjalnej, Rynek 12, w sobotę 29 bm. 
o g. 7 wieczorem odbędzie się Wieczór, 
poświęcony rocznicy Powstania Listopa- 
dowego. W wieczorze bierze udział ze- 
spół śpiewacz. „Lutni? oraz orkiestra 
kolejowa pod batutą D. Kozłowskiego. 
Na program składają się przemówienia: 
„Zarys bistoryczny Powstania  Listopa- 
dowego“, Ludwik Kicki z cyklu „Nasi 
Ojcowie“, oraz deklamacje wybranych 
ustępów zZ „Nocy Listopadowej* Wy- 
spiahskiego. 

Szczegóły w programach. Bilety w 
cenie od 10 do 4 koron można naby- 
wać wcześniej w gmachu Dyrekcji ko- 
lejowej przy ul. Piłsudskiego u p. Mie- 
rzejewskiego w Wydziale Telegrafu. 

Sala będzie ogrzana. 

Dochód z obchodu przeznacza 
UE CEED" E E 27] 
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ceie kulturalno-oświatowe i na żołnierza 
polskiego. 

= Posiedzenia Komitetu  „Niesienia 
pomocy żołnierzowi“ miało się odbyć 
we wtorek, lecz z powodów niezależnych 
ode mnie nie doszło do skutku. Proszę 
zatem usilnie wszystkich członków Ko- 
mitetu zwyczajnych i kooptowanych o 
zjawienie się w niedzielę popoł. o g. 4 
w sali garnizoau (Lubelska 52). 

Kazimierz Andler p:oboszcz garnizonu. 

= Tymczasowa taryfa kolejowa to- 
warowa, która Świeżo wyszła jest w 
sprzedaży we wszystkich kioskach kole- 
jowach Towarzystwa „Ruch“ oraz księ- 
garniach. 

Z Poiski i ze Świata. 

= Marnujące się skarby. Wileński, 
„Nasz Kraj“ pisze: ma stacji Leśna, 
pod Baranowiczami, w Kowlu, Łucku, 
Równem. Brześciu i w wielu innych 
miejscach, a u nas w powiecie oszmiań- 
skim marnują się setki różnych maszyn 
i narzędzi rolniczych, przedstawiających 
ogromna wartość. 

Wśród tych maszyn widać kom- 
pletne urządzenia tartaków, lokomo- 
bile, młocarnie, sieczkarnie, całkowite 
urządzenia kolejek _ podjazdowych i 
góry  najróżnorodniejszych maszyn, w 
większości zwalonych w stosy žela- 
stwa. Leży to wszystko bez zadnego 
przykrycia; rdza zjada to, czego nie 
zdołano skraść lub zagubić. Dobro spo- 
łeczno-państwowe marnuję się, a urzędy 
prowadzą nieskończony papierowy spór 
o prawo władania tem wszystkiem. 

== Hojna ofiara. Troska o zapewnienie 
bytu naszym walecznym _ żołnierzomi 
którzy w obronie Ojczyzny tak ciężkie 
ponoszą ofiary, znalazła wyraz w hojnym 


darze złożonym Ministerstwu Spraw 
Wojskowych. 
Jeden z najcenniejszych zabytków 


XVIII wieku w Polsce, pałac w Radzy- 
niu, wybudowany w 1741 roku w stylu 
barokowym, należący do właściciela dóbr 
Radzyń, Bronisława Szlubowskiego, ofia- 
rowany został wraz z przyłegłym per- 
kiem i gruntami obszaru około 35. mor- 
gów Ministerstwu Spraw Wojskowych, 
które ze swej strony przeznacza 70 na 
cele opieki nad inwalidami. 

Wysoce obywatelski i szłachetny czyn 
Bronisława Szlubowskiego należy pod- 
nieść z uznaniem, 1 

== Magazyn paskarza w Krakowie. 
W :tych dniach zawiodomiono policyjny 
urząd zwalczania lichwy, że u pewnego 
„kupca“ na Kaźmierzu mają zuajdować 
się wielkie zapasy cukru. Polieja udała 
się pa wskazane miejsce i w mieszkamiu 
Nathana Loewenbergu, pochodzącego z 
Koszyc w Kongresówev, znaleziono cztery 
tysiące klg. cukru białego grysikowego 
i w kostkach. Towar był posegrowany 
i odważony. 

Loewenterga aresztowano, jego maga- 
zyn z cukrem Opieczętowano, a akta i 
sprawę oddano prukuratocji państwa. 

= Przekupstwo wśród  kołejarzy. 
Na obradach komisji sejmowych stwier- 
dzono, że odpowiedzialność za niedoma- 


OGŁOSZENIE. 


1919 r. w dniu 13 Sierpnia Sąd Okręgowy w Radomiu na publicznem posie- 
dzeniu w składzie następującym: Przewodniczący Sędzia W. Olewiński, Ławnicy: 
K. Kozerski i S. Pokrzewiński przy p. o. Sekretarza A. Więckowskim i w óbe- 
eności Podprokuratora T. Walewskiego po rozpoznaniu sprawy przociwko Adamowi 
Listkiewiczowi, oskarżonemu z art. 1 i 10 Dekretu z dnia 5/XII 1918 r. i na mo- 
cy ust. 3 art. 771 i 776 U. P. K, art. 1, 10, 11 i 5 Dekretu z dnin 5/XII 1918 
r. art. 30, 58, art. 59 K. K. art. 60—63 P. T. o K. 5. zawyrokował: mieszkań- 
ca m. Radomia Adama Listkiewicza, lat 33, syna Winceutego i Florentyny, ska- 
zać na zamknięcie w więzieniu na czas roku jednego z ograniczeniem praw w art. 
30 K. K. wskazanych i na zapłacenie dodatkowe grzywny w kwocie pięciu tysięcy 
koron z zamianą w razie nieuiszczenia kwoty powyższej na osadzenie w areszcie 
w ciągu miesięcy ośmiu, oraz na ponoszenie wszystkich kosztów sądowych w tej sprawie 
i niszczenia opłaty sądowej w kwocie pięciuset trzydziestu koron; uzyskane od 
sprzedaży słoniny 29200 koron skonfskować na rzecz Zarządu Wymiaru Sprawie- 
dliwości, wyrok powyższy ogłosić na koszt skazanego w gazetach „Głos Radomski“, 
„Kurjer Poranny*, „Robotnik* oraz wywiesić na przeciąg dni 14 na bramie doma, 
gdzie mieści się przedsiębiorstwo zasądzonego Adama Listkiewicza. 

Dnia 23 Października 1919 roku Sąd Apelacyjny w Lublinie wyrok powyż- 


szy w całej rozciągłości zatwierdził. 
3593— 


Prokurator przy Sądzie Okręgowym w Radomiu Walfisz. 


Zakłady Mechaniczne 


„A. ZIELIŃSKIEGO i S-ki” 


w Radomia, ul. Lubelska 61. 
WYKONYWUJĄ: 


Suszarnie wszelakich 


systemów, wentylacje” 
wodociągowe i pompy oraz wszelkie ruboty mechaniczne. 


pednie, narzędzia rolnicze, roboty 
3576—52 


gania aprowizacyjne ponoszą w znacznej 
mierze czynniki kolejowe, wśród których 
stwierdzono objawy rozpasanego łapownie- 
twa, eo nadal tolerowane nie będzie. Na 
linji warszawsko wiedeńskiej oddano do- 
tąd w ręce władz sądowych 70 notorycz- 
nie poszlakowanych  funkcjonarjuszów 
i ustalono wykaz stacji kolejowych, któ: 
re powodowały rażące zatory przesyłek 
towarowych Rezolucja poleca rządow, 
zastosowanie najsurowazych kar. 

+= [5 my TEAYSWIEWYWEMĘY JIS A] 


OFIARY 
Zlożane w Administr. „Głosu Radomskiego" 
Na gwiazdkę dla żołnierza Polskiego. 
Władysławowstwo Tylińscy 200 kor. 


Na plabiscyt Gór. Sląska. Władysła- 
wow.two Tylińsey 200 kor. 

Na ciepłą odzież dla żołnierzą pol- 
kiego. Właiysławowstwo Tylińscy 400 
kor. 


Wesoły kącik. 
ZAGADKI. 
Dażo ryczy 
I głód rodzi, 
A na smyczy 
Głupich wodzi 
Ni to człowiek, ni to bies! 
Wiecie? 
To jest P. P. 5. 


OSTATNIE WIADOMOSCI. 
[on YO E Ra. |. omen”. rmf 


ET HO LC HO (w BR A WE 


z dnia 29 lstopada. 


Komunikat sztabu 
polskiego. 
Front litewsko -biatoruski. 

Pod Dźwińskiem, Krasławką i Po - 
łockiem wzmożona działalność bojo- 
wa patroli wywiadowczych. W re- 
jonie Lepla nasze oddziały wykona- 
ły wypad, biorąc kilkunastu jeńców 
i jeden karabin maszynowy. Na od- 
cinku poleskim walki patroli. 


Front wołyński. 
Spokój. 


Zjednoczona armija. 


POZNAN, (PAT). Z okazji zjednocze 
nia wojsk polskich złożył we czwartek 
generał Dowbór Muśnicki wraz ze star- 
szymi dowódcami formacji wojskowych 
ślubowanie, według tekstu obowiązujące- 
go w całem wojsku polskiem. W najbliż- 
Szym czasie odbędzie się zaprzysiężenie 
wszystkich formacji wojsk wielkopol- 
skich. 


Awantury socjalistyczno- 


komunist. w Warszawie. 


WARSZAWA, (PAT). Wczoraj par- 
tja komunistyczna i polska partja socja- 
listyczna problamowała półdniowy strejk 
protestacyjny pod hasłem „precz z rzą- 
dem“, „precz z wojną“, „precz z dro- 
żyzną*, © godz. 2 odbyło się zgroma- 
dzenie manifestantów na placu Teatral- 
nym. Koło g. 4 przeszedł pochód przez 
Krak. Przedmieście, Nowy. Świat. Pod- 
czas pochodu nawoływali komuniści, aby 
udać się do więzienia karnego w Moko- 
Lowie, celem uwolnienia (więźniów poli- 
tycznych. Socjaliści wraz z przewodni- 
czącym Rady delegatów robotniczych 
sprzeciwili się temu. Wynikła gwałtow- 
na scysja, która przeszła w otwartą bój- 
kę i darcie sztandarów. Padały okrzyki 
„na latarnię z Jaworowskim*. Jaworow= 


ski musiał schronić sig na dziedziniec 
domu przy ul. Marszałsowskiej wraz z 
grupą członków pa'tji socjalistycznej, 
Zamkaięto bramę, więc komuniści prze- 
prowadzili kilkagodzinne formalne oblę - 
źenie. Pochód się rozproszył. W między- 
czasie nieliczna grupa komunistów po- 
szła w kierunku Mokotowa, lecz rozesz - 
ła się na placu Zbawiciela. 


_Poselstwo norweskie 
w Polsce. 


WARSZAWA, (PAT). Do Warszawy 
przybędzie na początku stycznia posel- 
stwo norweskie. Parlament norweski przy- 
jął jednogłośnie odnośne prośby. 


Nowy rząd na Węgrzech. 


BUDAPESZT, (PAT). Skład nowego 
gabinetu węgierskiego jest następujący: 
Prezydłam Huszar, sprawy wewnętrzne 
Benizky, oświata Haller, handel Hein- 
rich, zdrowie Bary (socjalista), zagranica 
hr. Somssich, wojna Friedrich, finanse 
Korany, drobna własność rolna Szabe. 


Katastrofalny stan wojsk 
niem. w krajach baltyck. 


BERLIN (PAT). Korespondent kró- 
lewiecki „Berliner Boersen Zeitung“ 
donosi, że oficerowie niemieccy forimacji 
baltyckich zapewniali do ostatniej chwili 
że rozkazy rządu berlińskiego wycofania 
się z Kurlandji i Litwy miały tylko w 
błąd wprowadzić Ententę, rząd niemie- 
cki pragnął zaś dałszego prowadzenia 
kampanji. Obecnie sytuacja wycofują- 
cych się wojak jest rozpaczliwa: umiera- 
ją Wprost z głodu i żimna. Pierwszy 
transport chorych rannych przybył do 
Króewca. Likwidacja całej wyprawy 
przybiera charakter katastrofalny. 

k * 

r * 

Zadnych szczegółów, dotyczących się 
kryzysu gabinetowego depesze dzisiejsze 
nie podają. Reorganizacja gabinetu w 
w toku. (Przyp. red.). 


SPIESS 


Maść stosowana przy 
cierpieniach reumatycznych 
wzamian wewnętrznych 


preparatów salicylowych. 3562—33 


„Mia DWH HP A S 


Polskie biuro miądzynarodowego handlu Spółka z ogr. odp. w Krakowie 
ul. Smoleńska 16. 
“Kupuje każdą ilość wszelkiego rodzaju nasion orz jarzyn 


(karpięle, buraki 
sadzonki na wiosnę. 

Ziemniaki: Woltmany, 
X 34 Imperatory. 


ćwikłowe, pastewne, marchew  karotę, 


pastewną, kapustę, 


Silesia, Industria, Almy, MKaizerkrony, Woltmany 


3576—4 


Groch, fasolę, proso tatarkę, Śliwki suszone, powidła, orzechy, słonine i mak. 


ww 


A. MAŁECKI 


Radom, Lubeiska Ne 31. 


20 h. 


„Fortuna“ od szukających 


MĘŻA LUB ŻONY 


od słowa za ogłoszenie, jprzyjmuje jedyne pismo w całej Lae 


ma LI 


Administracje: _8569—6 
Kraków, Lwów War zawa 
Rynek gł. 11. Fiekarska 8. Widok 9. 


C GŁOS 


RADOMSKI 


N 251 


Obwieszczenie. 


Do rejestru handlowego, działu A, Sądu Okręgowego w Radomiu w ciągnięto 
następująca firmy: 

Pod numerem 283 „Luć vik Chojnacki“, sprzedaż artykułów spożywczych 
i tytuniowych, z siedzibą w Radomiu, ul. Żabia 25. Właściciel Ludwik Chojna- 
cki, zamieszkały w Radomiu, ul. Żabia 25. 

Pod numerem 284 „P. Z. Goldberg“, sprzedaż skór z siedzibą w Radomiu, 
ul. Rwańska 3. Właściciel Pinkus Zelig Goldberg, w Radomiu, ul. Rwańska 3. 

Pod numerem 285 „Księgarnia Szaja Tenenbaum“, handel książkami, z sie- 
dzibą w Radomiu, ul. Rwańska 1. Właściciel Szaja Tenenbaum, w Radomiu, ul. 
Starokrakowska 14. 

Pod numerem 286 „M. Hirsz“, handel skórami, z siedzibą w Radomiu, ul. 
Długa 21. Właściciel Moszek Hirsz, w Radomiu, ul. Długa 21. 

Pod numerem 287 „Dom Techniezno-Haadlowy St. Brzozowski i M. J. Szmor. 
liński*, handel artykułami dla fabryk i kopalń i skład materjałów opałowych, 
z siedzibą w Radomiu, ul. płac 3 Maja 1. Właściciele: Stefan Brzozowski, zamie- 
szkały w Radomiu, ul. Lubelska 50 i Marjan Szmorliński ul. Wysoka 25. Spółka 
firmowa. Spółka rozpoczęła czynności 10 grudnia 1916 roku.- Brzozowski prowa= 
dzi dział techniczny, Szmorliński dział handlowy. Weksle, czeki i inne zobowiąza- 
nia winny być podpisywane przez obydwóch wspólników łącznie pod stemplem fir- 
my. Do podpisywania i odbioru korespondencji i wszelkich przesyłek pocztowych 
upoważniony każdy ze wspólników oddzielnie. 

Pod numerem 288 „Hotel Sandomierski“, z siedzibą w Radomiu, ul. Lubel- 
ska 22. Dzierżawca hotelu Łukasz Chwaścikowski, w Radomiu, ul. Lubelska 22. 

Pod numerem 289 „N. Orfus*, sprzedaż manufaktury z siedzibą w Radomiu, 
ul: Moniuszki 3. Właściciel Naftal Orfus, w Radomiu, ul. Moniuszki 3. Akt 
umowy przedślubnej z 26 listopada 1906 roku M 1751, zawarty z żoną Ryfką 
z Goldbergów, ustanawia wyłączność majątku i wspólność dorobku. 

Pod numerem 290 „I. Ejzman — handel skór“, z siedzibą w Radomiu, ul. 
Warszawska 17. Właściciel Icek Ejzman, w Radomiu ul. Warszawska 17. 

Pod numerem 291 „Szlama Zylberberg", drobny handel obuwiem, z siedzibą 
w Radomiu, ul. Grodzka, hala targowa 12. Właściciel Szlama Zylberberg, w Ra- 
domiu, ul. Rwańska 12. 

Pod numerem 292 „Skład materjałów aptocznych—A. Michalski“, z siedzibą 
w Radomiu, ul. Skaryszewska 21. Właściciel Adam Michalski, w Radomiu, ul. 
Skaryszewska 21. 

Pod numerem 293 „Szmul Rozensztajn*, sprzedaż obuwia, z siedzibą w Ra- 
domiu, ul. Grodzka 7. Właściciel Szmuł Jankiel Rozensztajn, w Radomiu, ul. 
Rwańska 10. 

Pod numerem 294 „Chana Wajsfus*, sprzedaż artykułów spożywczych i tytu- 
niowych, z siedzibą w Radomiu, ul. Sporaa 1. Właścicielka Chana Wajsfus, 
w Radomiu, ul. Skuryszewska 6. 

Pod numerem 295 „Helena Thomas“, komisowa sprzedaż ubrań i sprzętów 
domowych, z siedzibą w Radomiu, ul. Trawna 15. Właścicielka Helena Thomas, 
w Radomiu, ul. Trawna 15. 

Pod numerem 296 „N. Goldfarb*, sprzedaż ubrań męskieb, z siedzibą w Ra- 
domiu, ul. Grodzsa 6. Właściciel Naftali Goldfarb, w Radomiu, ul. Wałowa 15. 

Pod numerem 297 „M. Goldfarb“, szprzedaż ubrań męskich, z siedzibą w Ra- 
dowiu, ul. Grodzka 1. Właściciel Moszek Goldfarb, w Radomiu, ul. Rwańska 3. 

Pod numerem 298 „Hinda Abramson*, sprzedaż towarów łokciowych, z siedzi- 
bą w Radomiu, ul. Lubelska 2. Właścicielka Hindu Abramson, w Radomia, ul. 
Lubelska 30. 

Pod numerem 299 „Moszek Frydman*, handel skórami, z siedzibą w Radomiu, 
ul. Lubelska 7. Właściciel Moszek Frydman, w Radomiu, ul. Lubelska 7. 

Pod numerem 300 „B, Felman*, sprzedaż pasty do obuwia i smarów, z sie- 
dzibą w Radomiu, ul. Lubelska 9. Właściciel Bencjan Felman, w Radomiu, ul. 
Lubelska 9. 

Pod numerem 301 „Józef Gradowczyk*, sprzedaż skór i obuwia, z siedzibą 
w Radomiu, ul. Podwalna 5. Właściciel Józef Gradowczyk, w Radomiu, ul. Podwalna 5. 

Pod numerem 30% „Mordka Grosfełd*, sprzedaż skór, z siedzibą w Radomiu, 
ul. Spacerowa 22, Właściciel Mordka Grosfeld, w Radomiu, uł. Spacerowa 22. 

Pod numerem 303 „Mendel Rubiustejn*, sprzeiaż mięsa, z siedzibą w Ra- 
domiu, ul. Lubelska 76. Właściciel lzraeł Mendel Rubinsztaja, w Radomiu, ul. 
Lubelska 87. 

Pud numerem 304 „Abram Rubinsztajn*, sprzedaż mięsa, z siedzibą w Rado: 
miu, ul. Lubelska 78. Właściciel Abram Rubiusztaja, w Radomiu, ul. Lubelska 78. 

Pod numerem 306 „Piwiarpia —Aleksander Manowiecki*, z siedzibą w Rado- 
miu, ul. Nowa-Karczma 1. Właściciel Aleksander Manowiecki, w Radomiu, Nowa- 
Karczma 1. 

Pod numerem 305 „J. Korman“, sprzedaż mąki i artykułów spożywczych, 
z siedzibą w Radomiu, ul. Rynek 16. Właściciel Josek Korman, w Radomiu, 
ul. Rynek 8. 

Pod numerem 307 „Izaak Bleiwas*, sprzedaż towarów spożywezych i kolo- 
njalnych, z siedzibą w Radomiu, uł. Skaryszewską 61. Właściciel Izaak  Bleiwas, 
w Radomiu, ul. Skaryszewska 61. 

Pod numerem 308 „Jankiel Zylberberg*, sprzedaż obuwia, z siedzibą w Ra- 
domiu, ui. Grodzka 5 Właściciel Jankiel Zylberberg, w Radomiu, ul. Rwańsku 19. 

Pod numerem 309 „S. Chwatt*, handel win, wódek i towarów kolonjalnych, 
z siedzibą w Radomiu, ul. Lubelska 39. Właściciel Salomon Chwatt, w Radomiu, 
ul. Marjarka 2. Akt umowy przedślubnej z 1 marca 1906 roku, ustanawia mię- 
dzy właścicielem firmy a żoaą jego Chają z Zylebergów wyłączność majątku 
i wswólność dorobku. 

Pod numerem 310 „Chil Koper“, sprzedaż gilz i towarów galanteryjnych. 
z siedzibą w Radomiu, ul. Rwańska 2. Właściciel Chil Zelman Koper, w Rado- 
miu, ul. Rwańska 1. 

Pod numerem 311 „Walenty Rdzanek*, sprzedaż artykułów spożywczych, 
z siedzibą w Radomiu, uł. Spacerowa 16. Właściciel Walenty Rdzanek, w Rado- 
miu, ul. Spacerowa 16, 

Pod numerem 312 „Elżbieta Majewska“, drobna sprzedaż artykułów spoży- 
wczych, z siedzibą w Radomiu, ul. Nowogrodzka 18. Właścicielka Elżbieta Maje- 
wska, w Radomiu, ul. Nowogrodzka 13. 

Pod numerem 313 „Jan Winczewski*. wyrób i sprzedaż obuwia, z siedzibą 
w Radomiu, ul. Skaryszewska 16, Właściciel Jan Winczewski, w Radomiu, ul. 
Skaryszewska 16. 

Pod numerem 3ł4 „Jan Trojanowaki*, piekarnia, z siedzibą w Radomiu, ul. 
Kilińskiego 2J. Właściciel Jan Trojanowski, w Radomiu, ul. Kozieniecka 8. f 

Pod numerem 315 „Wiłkeln Tesasz“, sprzedaż artykułów spożywczych z sie- 
dzibą w Radomiu, plac Jagielloński 14. Właściciel Wilhelm Tesasz, w Radomiu, 
plae Jagielloński 14. A 

Pod numerem 316 „Izrael Moszek Sznajderman“, sprzedaż chleba, z siedzibą 
w po ul. Żytnia 5. Właściciel Izrael Moszek Sznajderman, w Radomiu, 
ul. Żytnia 

Pod numerem 317 „Władysław Gal“, sprzedaż chleba własnego wypieku, 
z siedzibą w Radomiu, ul. Lubelska 97. Właściciel Władysław Gal, w Radomiu, 
ul. Lubelska 97. 

Pod numerem 318 „A. Ratyński*, drobna sprzedaż artykułów spożywczych, 
z siedzibą w Radomiu, ul. Kielecka 5. Właściciel Antoni Ratyński, w Radomiu, 
ul. Kielecza 5. 


Redaktor Wojciech Bie q,a. 


Druk „J. K. Trzebiński" — Radom. 


Pod numerem 319 „M. Stankiewicz“, drobna ‘sprzedaż artykułów spożyw- 
czych i piwa w butelkach, z siedzibą w Radomiu, ul. Nowogrodzka 11.  Własci: 
cielka Małgorzata Staokiewicz, w Radomiu, ul: Nowogrodzka 11. ' 

Pod numerem 320 „Zakład pogrzegowy Juljan Ładecki, Jan Bentkowski 
i Stefan Ładecki*, z siedzibą w Radomiu, ul. Rwańska 17. Oddział przy ul. 
Grodzkiej, Staromiejskie jatki. Spółka firmowa. Spółka rozpoczęła czynności 
1 stycznia 1919 roku. Właściciele: Juljan Ładecki, zamieszkały w Radomiu, ul. 
plac Jagielloński 2, Jan Bentkowski—w Radomiu, Stare-miasto 20 i Stefan Łade- 
cki—w Radomiu, ul. Rwańska 17. Do reprezentowania firmy upoważnieni są Jan 


Bentkowski i Stefan Ładecki łącznie. 


Pod numerem 321 „R. Tajtelbaum*, sprzedaż szyb, z siedzibą w Radomiu, ul. 
Lubelska 20. Właściciel Rafał Tajte ibaum, w Radomiu, ul. Lubelska 20. 

Pod numerem 322 „Symcha Ela Samelson*, sprzedaż skór, z siedzibą w Ra- 
domiu vl. Lubelska 6. Właściciel Symcha Ela Samelson, w Radomiu, ul. Szwar- 


likowska 6. 


Pod numerem 323 „Mordka Wajnryb*, sprzedaż skór, z siedzibą w Radomiu, 
ul. Koszarowa 4. Właściciel Mordka Wajnryb, w Radomiu, ul. Koszarowa 4. 

Pod numerem 324 „Chaoa Płocka*, sprzedaż skór, z siedzibą w Radomiu, 
ul. Spacerowa 13. Właścicielka Chana Płocka, w Radomiu, ul. Spacerowa 13: 

Pod numerem 325 „B. Sowa", sprzedaż skór, z siedzibą w Radomiu, ul. 
Mleczna 5-a. Właściciel Berek Sowa, w Radomiu, ul. Mleczna 5a. 

Pod numerem 326 „H. Bergajxen*, sprzodąż skór, z siedzibą w Radomiu, ul. 
Wałowa 15. Właściciel Gerson Henoch Bergajzen, w Radomiu, ul. Wałowa 15. 

Pod numerem 327 „M. L. Szajnfeld*, drobna sprzedaż obuwia, z siedzibą 


w Radomiu, ul. Grodzka, bala targowa 4. 


w Radomiu, ul. Rwańska 12. 


Właściciel Moszek Lejzor Szajafeld, 


Pod numerem 328 „Roman Sobczyński*, restauracja i sprzedaż mięsa i wę- 
dlin, z siedzibą w Sławnie, gm. Janków, pow. Opoczyńskiego. Właściciel Roman 


Sobczyński, zamieszkały w Sławnie gm. Janków, pow. Opoczyńskiego. 


3588—1 


JÓZEF MALCZYK 


MAJSTER ZDUŃSKI 
w Ostrowcu, Aleja 3 Maja Nr. 41. 


Buduje wszelkie piece kaflowc i kuchnie z za- 
stosowaniem najnowszych koustrukcji, od koron 
200-stu do 600-ciu oraz wykonuje reperacje 
dymiących pieców i kuchen, reperuje i wyczy- 
sZCZA sadze z takowych od koron 25-ciu do 50-ciu 

Ma na składzie wielki wyrób pieców kaflo- 
wych, jasne i ciemue — majolikowe, białe, ter- 
rakotowe i kuchnię od kor.: 350 do 1750 siat. 
Jakoteż mam dobre żelaziwo, cegłę i glinkę 
ogniotrwałą do pieców i kuchni. 

Dostarczam wagonami do fabryk kaflowych 
i cegielni, biało-palące się ogniotrwałe glinki 
na wyrób kafli i cegły. 

Wszelkie obstaluaki wykonywam szybko 
i dokładnie. 3484— 


Kodperatywa WytWórca sielmarsko 
Kowalska „Przyszłość 


w Radomiu przy ul. Stare-Miasto l. 9. 
Wykonywa zamówienia na: powozy, wo- 
lanty, bryczki, wozy, koła i t. p. 
Przyjmuje wszelkie reperacje i odnowienia. 
Poleca gotowe pojazdy solidnie wykonane 
po cenach przystępnych. 3489—8 
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radykalnie leczą ogólnie znane | 
proszki „MIGRENO-NERVOSIN* 4 
z „kogutkiem', Apteki i składy apteczne, 4 


„Migreno-Nervosin* w opłatkach falsyfikaty!! Ji 


intine nainen inai i 
Skład Fortepianów, Nut i lestru- 
mentów Muzycznych 


J. GOLMERA 


został przeniesiony 
do Warszawy, Al. Jerozolimska Nz 82. 
przyjmuje wszelkie zlecenia. 2862—50 


Pracownia obuwia 


Heleny Kaszewskiej 
Wysoka 37—I piętro, 
wznowiła przyjmowanie wszelkich obsta- 
lunków i reperacji. 348 7— 


Biuro powedotiwa kupna i sprzedaży 
Władysława Karczewskiego 


w Radomiu Plac 3 maja N: 5. 


Przyjmuje do komisowej sprze- 
daży AA e garderobę, meble oraz 
wszelkie przedmioty domowego użytku. 

Ria do sprzedania i dzierżawy 
majątki i domy. Poszukuje do kupna 
różnych posiadłości miejskich i ziemskih 
na miejscu i na prowincji, jako też inte- 
resów handlowych i przemysłowych. 

Sprzedaje. Moble  salonowo 
i parnik do kartofli, powóż, fortepiany, 
wózek do mleka: Inwentarze martwe po- 
zostało likwidacji majątku. 


Jest do sprzedania: 


stół, stołowy, stół kuchenny, komoda, 
umywalnia z marmurowym blatem, ma- 
terae włosiany, dwie pary rogów, krze- 
aełka. Wiadomość Długa 50 (gie pig- 


tro) od g. 3ej_ pp. 504—3 
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OGŁOSZENIE. 
Komornik Sądowy Ludwikowski w Radomiu 
zamieszkały, w myśl art. 1050 pr. Cyw., niniej- 
szym ogłasza, że w dniu 12 Grudnia 1919 r., 
o godzinie 10 rano przy ul. Wysokiej M 14 
w Radomiu ma się odbyć sprzedaż ruchomego 
majątku, należącego do UPawła Bałdowsziego 
a składającego się 4 umeblowania oszacowa» 
nego kor. 2450, 


3553—1 Komornik Sądwy Ludwikowski. 


Przybył 2 Rosji Specjalista 


Ogrodnik i Pszczelarz. 


Poszukuje Wydzierżawienia blisko Ra- 
domia Ogród Owocowy z czterema lub 
pięciu morgami ziemi pod Ważywnietwo 
i Pazczełnictwo. 

Orarty Radom, ulica Kozienicka X 28, 
5095—2 M. Farbiszewski. 


OGŁOSZENIE. 


Komornik Sądowy Ludwikowski w Radomiu, 
zamieszkały, w myśl art. 1030 pr. cyw., niniej- 
szym ogłasza, że w dniu 12 Gradnia 1919 r. 
o godz. 10 rano przy ul. Wysokiej X 14 w Ra- 
domiu ma się odbyć sprzedaż ruchomego ma- 
jątku należącego do Antoniego Śroczyńskiego, 
a składającego się z umeblowania oszacowanego 
kor. 950. 
3582—1 


Komornik Sądowy Ludwikowsk 


| icon c to 

) przy ul. Lubelskiej w Radomiu 

Potrzebny SKLEP duży z pokojem, lub dwo- 

ma, pod kantor przemysł, pierwszy w kraju. 

Oferty—ul. Piaski d. Ma 12 dla Jana Kuźmina. 
3598—2 


Ralgik młody — z ukończoną średnią sakolą 
LIA rolniczą — Bześcioletnią praktyką rol. 
i poważnemi referencjami przyjmię posadę rząd-; 
cy w mojąt. od 1/1 1920. Ofer proszę Bkł. 
w adm. „Głosu Radoma,* F., 8. 3696—2 


jn posady maszynistki, lub kasjerki. 
Posznkaję Wiadomość Biuro Ogłoszeń Lipiń- 
skiego Lubelska 31. 3594—1 


Qkraisiong pieska małego żółtego ratlerka 
© czarne oczy pod piersiami i łapkami biały. 
Łaskawego znalazcę uprasza się o wiadomość 
Spacerowa 6 m. 3. 3567—1 


dniu 26 Listopada 1918 r. w Radomiu 
wsiadając do pociągu wieczór o godzinie 8, 
Zostało mi zagubione z portfelem 5000 koron, 
Z kilkuset rublami rosyjskiemi, kwit na 2000 
rubli z wystawy Mazura na moje imię; Wysta- 
wione kwity Kasy Wzajemnego Kredytu w Ra- 
omiu, o w kładach, kwit na 3U0 koron powia- 
tu Wierzbnik, Akt ejontslny i drobne dowo- 
dy, paszport, bilet na broń. Uprasza się otą 
choć uczciwość o zwrot tych dowodów, pod 
adresem Edmund Dowbór, stacja Skarżysko. — 
w policji zameldowano Dowbór. 5590 —1 
EE legitymacjęqna imię Moszka Mendla 
Feldmąma wydaną przez Mag. Kad. dnia 6/111 
19 r. za Mi 907. 3589—1 


Jgubiono paszport austayjacki wydany przez 
włudzę Anstryjacką na imię Jakóba Morala 
3586—1 


3 pokoju przy rodzinie. Wiadomość 
Poszukuję do Hotelu Europejskiego T ; 
3543— 


Margulesa, 


cji Rybacki. 


kantoru fabrycznego potrzebna osoba obe- 

M znana % czynnościami kantorowemi oraz 

pisząca na maszynie. Oferty wraz z odpisem 

świadectw proszę składać w Administracji „Gło- 
su Radomskiegu* pod „Pracą kantorowa*. 

3573—8 


I Tdealka* w dobrym stanie do 
Dabeltówka sprzedania, Wiadomość w Admi - 
nistracji „Głosu Radomskiego", 3504—3 


Ta do sprzedania na kopy. Wiadomość 
Kapista Wysoka 19. 3585-3 


Wydawnictwo Gazety: „Głos Radomski“. 


